
GAZETA LWOWbRA.
W e  ś r o d ę N ' r- 68. & czerwca i 83i,

WIADOMOŚCI KRAJOW E.

—  Z  W ićdnia d. t. czerwca„ —

Postępy choroby, zwanej cholera m orbits, 
która z cesarstwa rossyjskiego hu końcu zeszłego  
roku przedarła się w kraj auMryjaohi, spowodo­
wały jaz podówczas najjaśniejszego cesarze jm ci, 

' ze  przez ojcowską troskliwość około dobra pod­
danych swoich kazał przedsięwziąć środki, preea 
które złe  to , co się było wdarło w  granice Ga­
li o y i, zostało prze® kilka miesięcy wstrzymane, 
» nawet zdawało »*?» z® j«<* całkiem utłamione. 
W szelako nadzieja ta znikła w pierwszych dniach 
maja. Od c h w ili, w której choroba ta pokazała 
się na wielu punktach cyrkułów pogranicznych 
Galicyr i poczęła się szerzyć ku Lw ow u , wydał 
najjaśniejszy pan spiesznie rozkazy, aby postępowi 
lego złego wszystkiemi zapobiegać środkami.

W  tym celu raczył najjaśniejszy pan ustanowić 
osobną dla Galicyi kominissyją zdrow ia, łączące 
W. sobie działalność ^itoernijum krajowego i j#- 
neralnego dowództwa, pod przewodnictwem do­
wodzącego jenerała w  G alicyi, feldmarszałka 
lejtnanta barona Stntterheiin, który, opatrzony w 
obszerne pełnomocnictwo , upoważniony jest 
przez hontumocyje i zakłady ku zdrowiu dla lu­
dzi i na towary, przepisane przez regulamin 
względem powietrza, tudzież przez nakadzanie 
listów, zapobiegać wdzierania się cholery z  ze­
wnątrz i one wewnątrz utłumiać. P rze* ostroż­
ność urządzone są także kouimissyje zdrowia dla
C z e c h , w Ziem i Siedm iogrodzkiej, w  W ęgrzech
i w obwodzie gubernii morawsko - azlązkiej, 
najbliższym królestwa G alioyi, a dla kierowania 
wszystkiemi temi zakładami mianował tu cesarz 
jmć osobna centralną nadworną koramiisyją , pod 
przewodnictwem swojego prezydenta nadwornej 
rady w ojennej, jenerała artyleryi br. Gyulai , 
z  dodaniem mu król. węgierskiego nadwornego 
kanclerza hr. R ericzhy.

Za najwyższetn pozwoleniem odbędzie się dziet 
siata zgromadzenie niemieckich badaczów natury 
• lekarzów w Wiedniu. Posiedzenia rozpoczną 
s,§, w d . 19.. września, a zakończą się w d. a j. 
lego* miesiąca.

W IADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
Królestwo Polskie.

—  Z  W arszawy d. 27. maja. —

Dnia onegdajszego w izb ie poselskiej czynione 
były w dalszym ciągu rozpoczęte na poprzedza- 
jącem posiedzeniu szczegółow e wnioski i  inter- 
pellacyje Ministrów.

Poseł Jan hr. Ledochowski w nosił, ażeby cho­
rągiew turecka, zawieszona w kościele metropo­
litalnym śgo Jana , dar nieproszony cesarza M i­
kołaja, będąca dowodem nie odwagi wojsk* ros- 
eyjskiago ° ale przeknpstwa Jussufa paszy , nie  
szpeciła dłużej przybytku, w którym złożone są 
chorągwie przez waleczne wojska nasze na po­
lach G rochow a, W awrn , Puław i t. d. zdobyte, 
lecz przeciwnie zwróconą została Turcyi.

Poseł Swidzińshi mniemał, że należałoby cho­
rągiew tę odesłać do Stambułu , wraz z czterina 
Turkami, wziętymi przez nas świeżo w niew olą, 
t  zmuszonymi do służenia w wojsku rossyjskiem.

W  rozatrzygnienin wniosków powyższych izba  
nebwaliła, ażeby marszałek je j ,  zniósłszy się z  
prezydnjącym w senacie, przedstawił z nim wspól­
nie rządowi do uskutecznienia wniosek przez 
posła Leduehowakiego nozyniony , zostawiając 
jago uznaniu wybór środków i  drogi , jaką cho- 
rągiew , o której m owa, ma być Turcyi powró- 
eona. —

P oseł Jó zef Leduchowskt, zwracająo następ­
nie uwagę izby na ważne zatrudnienia i interesa 
dom ow e, jakie czekają każdego całonkaizb y  po­
selskiej w  przyszłym m iesiącu, w n o sił, iżby po­
siedzenia izby przez miesiąc czerw iec zawie- 
•zone zostały, albo tez wprowadzoną była na 
powrót w wykonanie na przeciąg dwóch następ­
nych miesięcy uchwała sejm owa, zmniejszony 
komplet w obu izbach stanowiąca. ,

Marszałek izby poselskiej sąd ził, że pierwszy 
środek proponowany przez posła Lednchowskie- 
g o , to jest odroczenie posiedzeń izby na inie- 
liąo czerwiec , przyjętym być nlz m oże , z tego  
głównie pow odu, że z  końcem miesiąca tego  
kończy się właśnie kwartał d ru gi, na który tym­
czasowy kredyt rządowi przyznany został; nie­
zbędna zatem jest potrzeba , ustanowienia w mie­
siącu czerwcu bndżetu.

V
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P o długich dysknssyjaob Izba w yrzekła, Se 
Łommissyje mają jej zdać sprawę na posiedzeniu 
sobotniein -w przedmiocie wniosku posła Ledu- 
■chowskiego.

Deputowany Czarnocki, jako dyrektor jeneralny 
policyi za uzyskanem zezwoleniem iz b y , uspra­
wiedliw iał z  miejsca swego władze policyjne, z 
powoda uczynionego .im .przez deputowanego 
Klimontowicza zarzntu, jakoby ich niedbalstwa 
i  szitodłLwym z  przekupniami zmowom , .przypi­
sać należało obecną drożyznę w Warszawie ar­
tykułów żywności.

Tłum aczenie dyrektora policyi nie zaspokoiło 
ani deputowanego Klim ontow icza, ani deputo­
wanego Gum ow skiego, ani posłaSwidzińtkiegO, 
którzy zbijać stsrali się szczególne onegoż twier­
dzenia.

W koń cu  posiedzenia .deputowany Chomentow- 
ski oskarża! intendenta jeneręlnęgo wojska o nad­
użycie władzy w urzędzie przez zajęcie w rekwi- 
zycyją 120 korcy jęczmienia , będących własno­
ścią Michała Piotrowskiego , fabrykanta piwa .i 
zarazem deputowanego na *ejn».

P o wysłuchaniu -tłumaczenia się hr. Bnińskie- 
go , .intendenta jeneralnęgc wojny , zasiadającego 
na ławce rządowej , jako ministra wyznań reli­
gijnych i  oświecenia publicznego , izb* poselska 
jednomyślnie uznała go .wolnjn od zarzntu nad­
użycia .władzy M. ni zędzie.

^Przemawiając .*  powodu powyższej oysnusłyi 
minister ...wojny. zw rócił zarareta uwagę izby na 

.sposób , ,-w jaki .ministrowie,- intern* owani by­
wają ; nadmienił, le  położenie , w jakiem kraj 
nasz obecnie znajduje s ię , nie dozw, i a ,  cażeby 

i t _ i  drobi sg0.we .-zarzuty., jakie ciąg) słyszeć się 
daj a przeciw ministrom, nadal czynionymi im 
były, a n aw et, -żeby ęiz ministrowie byli w sta­
nie na te wszystkie ... szczegółow e .zapytania za­

spokajającą udzielać odpowiedź; .zakończył o -  
,-świadczeniem , ze Europą mając.na nas oczy zwró­
c o n e , -ważniejszych dyskussyj od sejmu oczekuje.

Dnia wczorajszego wnie.siony, został ..pod roz­
w a g ę  izb y poselskiej projekt do „prawa w zgłę  
dem podwyższenia we czwórnasób dotychczaso­
wego podatku rekrutowego -od Żydów , mających 
Być w skutku tego na rok bieżący uwolnionymi 

. od służby osobistej w wojsku.

P o  .niejakiej „dyskussyi izba większością zdań 
wyrzekła , „że Ż yd zi ze  względu na -obecne oko­
liczności mają być na teraz jeszcze uwolnieni 

„ od pełnienia osobistej służby wojsko? j , a za 
razem mieć chciała , ażeby co do zasady , nu 
którćjby nałożyć się na nich mająca opłata re- 

, krutowego opierać się miała , kommissyje wnie­
s io n y  projekt raz jeszeze rozpoznały.

/

W  końcu posiedzenia, zaradzając spóźnieniom 
codziennym w rozpoczynaniu posiedzeń , z po­
wodu nieschodzenia się członków na godziny o- 
znaczone , uchwaliła izba , ażeby imiona opóźnia­
jących aie w protokole obrad wymieniane były.

—  Z  tam tęd  d. 29. maja, —

Na wczorajszem posiedzeniu izb  połączonych  
przyjęty został, projekt poprzedniczo przez izbę  
poselska wniesiony, a następnie odesłany do ko- 
missyi sejmowej, względem rekrutowego od Ż y­
dów, według którego starozakonni, oprócz opła­
cania poczwórnego rekrutow ego, powinni się 
przyłożyć do wyekwipowania 8 pułków nowo 
tworzyć się mających.

Potem z przedstawionych kandydatów wybrani 
zostali następujący wojewodowie: Pac L ud w ik, 
Gliszczyński Antoni, Soltyk Stanisław, Kocha­
nowski Michał,, W odzyński M a ciej, Ostrowski 
Antoni.

Nakonieo czytana była uchwała o przyjęciu do 
.senatu J. U. Niemcewicza.

—- Z  tam tęd  d. 3o. maja. —
W ód z naczelny pozostawiwszy część wojska 

na -obserwacyi za Narwią , przeniósł wczoraj g łó ­
wną swoje kwaterę na Pragę.

- = Korpus jenerała Dziekońskiego przeprawił się 
przez W isłę.

-Jenerał, gubernator rniia^caWar^,nawy, hr. Kru- 
kowiecki , rozkazem dziennym fz  d. 29. maja r. 
b. o g ło sił, .co następnje :

- sMocne pow ody, których źrzódło czas wykryje, 
.skłoniły mię do ;upraszania rządu narodowego 
o uwolnienie od urzędu gubernatora , równie jak 
oipolecenie kommissyi ""ządowej wojny wydania 

.mi dyinissyi. Składając .trudny jak i mozolny 
.urząd gubernatora woj sn jego rniaSta , będącego 
w  oblężenia , miło „rni jest oddać.sprawiediiwośó 

.gorliwości , z jaką wszyscy-oficerowie sztabu mo­
jego obowiązków swych dopełniali , . wykonywa- 

, jąo z  wzorową pilnoś cią wszystkie moje rozkazy.*

Z  ta m tęd  d. 3 1. m aja. -—
- W  d. 1. czerwca . r. b. ,0 godzinie 10. przed 

południem odbędzie się w gmachu bankowym, 
pod prezydencyją ministra skarbu, i w obecności 

.kommissyi--amorżenia długu .-krajowego, publi­
czne zdanie sprawy z czynności .banku z r . i 83 o.

■Jeńcy. powiadajg r żepod Ostrołęką sześciu ich 
jenerałów odniesiono z  pobojowiska. M iędzy po­

dległymi wymieniają jenerałów Berg-i Manderstern.
Jenerałowie brygad: Tomasz hra- Łubieński, “ 

M ałachowski, Giełgud i-Jankow ski, mianowani 
.zostali jenerałami dywirvi.



Dnia 3o. b. m. Rafał C ich o ck i, dwoma wyro­
bami sądów wojennych za zdrajcę kraju uznany 
i  na śmierć skazany, został ścięty.

Stosownie do uchwały sejmowej z  dnia tę g o  
lutego wydał rząd narodowy rozporządzenie, 
htóre wyznacza pensyje dla rannych żołnierzy, 
niezdatnych do słu żb y, jakoteż dla wdów i  sie­
rot po poległych; pensyje te wynoszą od i 5o do 
3oo złp.

Powszechny dziennik Krajowy um ieścił arty­
kuł o dziennikarstwie, w  którym wymawia 
polskim gazetom , że nieumieją utrzymać g łó ­
wnej zasady pism peryjodycznych, iżb y żadnej 
osobistości w artykułach swoich ńieum ieszczały, 
albowiem  takowe z  jednej strony nie mogą pu­
bliczność interessować , z  drugiej obrażają oby­
czaje i ustawy.

Tenże dziennik umieścił artykuł, wklórym  wyra­
ża, iż wielostronnie mylnie twierdzono, ze szwa­
dron W ielhorskiego >v potyczce pod Kaźmierzem, 
dla tego tak wielką poniósł stratę, ponieważ dzia­
ła ł zapalczyw ie i bez ro z w a g i, i  niapotrzebnie 
rzu cił się w W isłę , gdy miał otwartą drogę do 
Puław . "Na zbicie tego zdania mówi to pism o: 
t>Szwadron ten wraz ze strzelcami .Krzesimow- 
skiego i M ałachow skiego, i oddział piechoty 
odebrały rozkaz osadzić wzgórza, i bronić nie­
przyjacielow i przystępu do m iasta, aby łym  
sposobem zebrany nad brzegiem  W isły  korpus, 
miał czas takowa p r r ^ \ .  T o  znamienite p rze­
znaczenie szwadron ten wykonał wybornie. Na 
próżno usiłował nieprzyjaciel ciągłym  ogniem 
działowym z  12 armat pozycyjnych, i  ogniem 
broni reczne^ dwóch szwadronów pułku księcia 
W irtem berskiego i pułku Kozaków Grekowa 
w yprzeć naszych ze stanowiska enym pow ierzo­
nego Ten mały hufiec utrzymywał kilku g o ­
dzin natarcie niepryjaciela. Podporucznik Procki, 
którego W ielhorski posłał z  raportem do jen e­
rała Sieraw skiego, przyniósł rozkaz o ile  być 

\ jn o ie  jak najdłużej bronić stanowiska. Tym cza­
sem piechota nieprzyjacielska .nieinogąc drogą 
na dolinie będącą wniść do miasta, poczęła s ię  
spuszczać z gór miasto otaczających. P ołożenie 
naszych było trudnejn, bo -byli zagrożeni zu- 
pełnein odcęciem , ponieważ ku w ieczorow i 

• porucznik Piątkowski .nie m ógł już przybyć 
z rozkazem jenerała, aby się ten szwadron co­
fnął , w padł między dragonów-i tylko przez za­
bicie  jednego m ógł się ocalić. Kapitan Horoch 
b y ł szczęśliw szy; przyniósł on rozkaz , ale od­
wrót b ył niepodobny , p.cniewaz nieprzyjaciel 
osadził już b y ł miasto. Niepozostawało ,nic w ię­
cej'naszym  wojownikom , jeżłi chcieli ujść nie­
woli , jak tylko przerżnąć -się prosto ku W isie

p rzez nieprzyjaciela , Stojącego pod wiatrakiem, 
i z  wysokości rzucić się ku W iś le , co też w y­
konali. L ecz drogę wiodąca na brzeg  W isły , 
zastali Kozakami i dragonami osadzoną, i do­
piero ję li się ostatniego środka —  przepłynąć 
.rzekę. *

W  gazetach berlińskich czytamy * od granic 
polskich pod d. 23. maja: Gazety polskie za­
wierają obraz teraźniejszego stanu rzeczy na 
teatrze wojny. P od łu g  tego linija bojowa P o ­
laków rozciąga się w kształcie łuku koło Pragi 
od Pułtuska do Garwolina. Stanowisko wojska 
rossyjskiego w  okolicy Siedlce jest to samo. 
Feldmarszałek rossyjski zgrom adził tu swoje 
główną silę  fio,ooo lu d z i, na przeciw  któremu 
naczelny wódz polski Skrzynecki stoi w 70 ty­
sięcy ludzi. Rossyjanie osadzili województwo 
augustowskie, część podlaskiego i okolice L u ­
blina , gdzie jenerał T o ll stoi we 24 tysiące. 
W szystko wojsko rossyiskie wraz z  korpusem 
Pahlena, które trapić ma cholera i z  gwardyjami 
cesarskiemi wynosi blisko n 5 ,ooo ludzi. W o j­
sko polskie, pod chorągwiami będące, liczy  na- 
teraz 100,000 lu d z i, nie łącząc wto ochotni­
ków nie uformowanych , po części nie mających 
b ro n i, .tworzących rezerw ę , a których liczba 
wynosić może blisko 5o tysięcy Indzi.

Prussy.
Gazeta królewiecka zawiera następujące uwia­

dom ienie: »•» Dla zapobieżenia wdarciu się cho­
le ry  Wyciągniono także na grauicy Kurlandyi, ku 
L itw ie .rossyjskiej, kordon .wojskowy, ciągniący 
się przez Kalwern, Szegaren, Szoden, Rudzan, 
D orbien  aż ~ -do Szillingen. W  .Mitawie 
są dwa szpitale -dla chorych na cholerę, jeden 
kosztem rzą d u , drugi kosztem miasta założony, 
i ustanowiono komitet zdrowia dla dozoru w szy­
stkich zakładów zdrowia. Środki .te .ostrożności, 
połączone ze  środkami ostrożności z  tej strony 
przedsięwziętem i, usunęły obawę .wciśnienia się 
.tej choroby do portów morza bałtyckiego, .atak 
zabezpieczono .związki między Prusami n Pe­

tersburgiem :
O -rozszerzaniu się -tej choroby w  Augustow- 

śkiem nie inasz wiadomości , i  wieść O wybu­
chu i en i u onejże w Szczucinie nie potw ierdziła 
się. Załączam jeszcze wyimek z  raportu leka­
rza przybyłego z P olsk i: »Zaraźlitvość {chole­
ra m o r b u s j  znajduje dla siebie szczególniej tam 
dogodność ku szerzeniu się , gd zie  w iele łudzi 
skupionych., w  stosunkach ich  zdrowiu szkodłi- 
„wych zostaje,  .jakto bywa w  o b ozach , w ięzie­
niach, szpitalach, przy przepełnieniu wojskiem 
podczas wojny, małych, ciasnych i  źle  budowa- 
,nych miast i  wsi. W łókn iste, roślinne pokar­
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m y: mianowicie z łeg o  gatunlm , nadużycie na­
pojów ostrych , burzących, cielesne i umysłowe 
natęzeuie, bojaźń , zg ryzo ta , troski i t. d. ra­
ptowna zmiana temperatury i p o w ietrza , o zię­
b ien ie s ię , mianowicie niższej części ciała i 
n ó g , przebywanie w okolicy niskiej inoczar- 
nej, p ew n a, ze mogą powiększyć usposobienie 
do tej choroby. W szelako zawsze zepsucie 
p o w ietrza , powstającego śród wyżej namienio- 
nych okoliczności, przyczynia się szczególniej, 
jak w inszych* zaraźliwych chorobach do udzie­
lenia szybko zarazy zdrowym lud ziom , żyjącym 
śród wspomnionych stosunków, a którzy je­
dnym lub drugim sposobem stali się zdolnymi 
do onćj przyjęcia. Kobieta w Tr.lczynie, ode­
brała nieprzeczyszczony list z  nowego Czerka- 
ska , który skrycie przesłany b y ł przez rogatkę 
i  .nosiła go przez kilka dni na gołych piersiach. 
W  pięć dni potem zapadła na ch o le rę .«

W  Królewcu dnia 23. maja i 83 i.
Nadprezydent Pruss. —  Schoen.

Pod ług wiadomości z W arszawy spodziewają 
się tamże niebawem całkiem być wolnymi od 
cholery. W  dniu 18. było tylko 9 chorych, 
którzy dniem wprzód zapadli, a w dniu 19. tyl­
ko jeden przybył. Podług późniejszych nieza­
wodnych wiadom ości, był stan chorych w dniu 
21. inaja taki: chorych 107, z których 5 umar­
ło  , a w  dniu 22. maja 106, z których 4 umarło.

P odług wiadomomości pewnych pokazała się 
cholera w polskiein mieście Słu żew ie, niedale­
ko Torunia, jakotez w Kielcach w województwie 
krakowskiem.

W ielka Brytanija i  Iriandyja”
W  dniu l 4- maja dał król w ielki obiad , na 

który zaproszeni byli arcybiskupi z  Kanterbury, 
Yorku, Arm aghn, Dublina", Cashel i Tuain , i 
biskupi ż Londynu, L landaff, Chichester, Che­
s te r , L ichfield  i R ow enlry, B risto l, Sodor i 
Man , Kangor i  Gloucester.

W' dniu 17. m aja, lord Ponsonby przybyły 
z  Bruxelli do Londynu, miał rozmowę z hr. 
Grey i długą konferencyją z lordem Palm erslo- 

“ nem. Z  tym ostatnim m ieli ta*kze narady po­
słow ie Fran cyi, Austryi i Rossyi.

Gazeta nadworna donosi pod dniem 18. moja 
O mianowaniu S ir F. G. Lamb , na posła kró­
lew skiego przy ces. austryjackiin dworze.

W  dniu 18. były  pokoje w  pałacu S. James. 
Pan M oreno , sprawujący interessa Buenos- 
ayreskie, przedstawiony b ył królow i przez lor- 

* da Palmerston.
W  dniu £0. odprawiono narady w interessach 

b elg ijsk ich , lia których znajdował Sie także 
p rzybyły do Londynu baron Zuyłen van N iew eld,

Lord  Ponsonby miał rozmowę z lordem Pal- 
merstonein w urzędzie spraw zagraniczny eh.

Rozchodzi się w ieść, mówi Morning Herald, 
ze ograniczenie w  wydatkach będzie jednym 
z  przedmiotów narad nowej izby niższej. Środek 
ten będzie wprowadzony w formre rezolucyi, która 
zniesie wszystkie urzędy, nie mające obowiązków, 
a jeżli przywiązane są do nich obowiązki, tedy 
pensyje i dochody będą zastosowane do zatru­
dnienia. «

Komitet izby n iższej, mianowany do przeło­
żenia potrąceń od pensyj takich urzędników, 
którzy w  obudwóch izbach mają m iejsce, zdał 
sprawę, podług której owa oszczędność wynosi­
łaby i59,845s f. i  24,422 f> st.

W  oberży londyńskiej dano przed kilką dnia­
mi publiczny obiad na obchód wyboru czterech 
przyjaciół reform y, jako zastępców starego mia­
sta. Na tym obiedzie znajdowało się 240 osób.

W . dniu 16. maja wiadome były 56o wybo­
rów  , z  których 344 za bilem  reformy a 216 
przeciw  tem u, zatem większość 128 głosów za 
b ilem , który 182 stronników uzyskał w  owych 
miejscach, które w  przód miały reprezentantami 
przeciw ników refo rm y, podczas gdy na innych 
miejscach utracił tylko 4o.

Tak zwana eskadra doświadczeń jest już na 
punkcie wypłynienia z Portsmouth pod rozka­
zami S ir E.Codringtona. O dczasn bombardowania 
Algieru pod lordem  Esmonthein, jestto pierwsza
t a k  z n a c z n a  f l o t a  , h t ó r a ^ y c h o c l z i  p o d  ż a g l e .  -----

Silna burza na Tam izie zrządziła w d. 19. maja 
znaczną, szkodę między okrętami. Okręt ham- 
burski 1 Henryk zaton ął, osada ocaloną została. *

Koncert Paganiniego w  Londynie, przeznaćzo- 
ny ua d. 21. maja został odłożony, ponieważ 
tenże w liście do pana Laporte, publicznie ogło­
szonym, oświadczył się być chorym. Tim es zaś 
daje do zrozum ienia, źe tej zw łoki jest przy­
czyną mała przedaż b ile tó w , i ta k , jak inne 
gazety gani, niezmierną cenę od wstępu na ten 
kóncert oznaczoną. Dawniejsze zatem doniesie., 
nie niektórych angielskich g azet, jakoby już 
wszystkie miejsca byty rozeb ran e, jest be zza- _ 
sądne. •r>"

Na g ie łd zie  londyńskiej dopytywano sic w d.
20. o papiery, i mówiono powszechnie, że przez 
powolność Belgijczyków  i w skutek ich propo- 
zycyj , aby wysłać komissarzów do sprostowania 
granic i podziału długu niderlandzkiego , inte­
ressa belgijskie będą niebawem załatwione, atak 
z tej strony nie będzie p rzyczyn y, iżby s ię . za­
burzenia powszechnego pokoju obawiać można.

Blisko 200 członków towarzystwa do wspar­
cia szpitala żydowskiego i domu wychowania, 
odprawiło ucztę w^d.i l.z , in. w oberży londyńskiej.



Książę Susseks przew odniczył. W  towarzystwie 
tern znajdowało się w ielu innych znamienitych 
o só b , tak chrześcijan jakoteż żydów. Książę do­
nieś! tow arzystw u, ze instytut utrzymuje teraz 
12 osób podeszłych, Ą5 chłopców i  17 dzie­
w cząt , ogółem  72 osób. Od czasu założenia 
przyjęto do niego. 260 osób, z których większa 
część była wychowaną i opatrzoną.

Bardzo teraz powątpiewają o wiadomości „ ze 
naczelny wódz wojska wschodnio indyjskiego zo­
stał przez jenerała gubernatora aresztowany. L i­
sty z Kalkuty z dnia 25. stycznia nio o tern nie 
wspominają.

W  Hiszpanii zakazano wprowadzać angielskie 
gazety i pisma ulotne, pod karą 5oo piastrow

Francyja.
i

Monitor z dnia 22. maja zawiera artykuł na­
stępujący: Ostatni, raport prezydenta rady do'
króla oznajmia, iż skuteczność ustaw rs iły  zbrojnej 
niebawem ntłnmig niepokoje w zacb dniej Fran- 
cyi. Ź le  myślący korzystali z  c h w ili , w której

iy b y c ie , uzbrojenie i ekwipowanie rekrutów 
nie pozwala palkom wysyłać ode iałów i  odległe 
stawiać garnizony. Tym źle myślącym ndato się 
niektóre potworzyć kupy, które uwiedzionymi po­
pisowymi i  niechętnymi rekrutami wzrosły. T e ­
raz pułki nasze zupełnie są uorganizowane i 
na sto p ie , ostatniem rozporządzeniem  prze­
pisanej, postawione.''.Ze Ą5 batalijonów niektóre 
r o z ł o ż o n e  będą w owych okolicach , g d zie  w y­
buchły rozruch} i na punktach środkowych iwo- 
rzyć będą stałe osady. Inne urządzone będą na 
kolumny ruchom e, ścigać będą ńienstannie z ło ­
czyńców i zmuszać zb iegów  do opuszczenia tych 
kop. W ojsko to dowodzone przez nadzwyczaj­
nego królewskiego komisarza, znanego z talen­
tów i mądrości, jakich w ciągu długiej wojny dał 
dowody, przywróci niebawem w zachodnich de­
partamentach pokój panowanie ustaw. T o  roz- 
winienie siły , wojska uwolni kraj od praw­
nych surowych środków, na jakie je projekta nie­
przyjaciół wystawiają. Ażeby i w tej m ierze 
szczęśliw e osiągnąć można rezu ltaty , potrzeba 
tali d ziałać, jak już g d zie in d zie j działano, mia­
now icie przez, rozw inienie nadzwyczajnej siły, 
aby plany burzycieli zniw eczyć.

Monitor don osi:.' Pan C o u sin , członek in­
stytutu i rady uniwersytetu, upoważniony zo­
stał przez ministra publicznego oświecenia i ob­
rzędów aby pojecńat do N iem iec i tamże zebrał 
naukę i dowody szczególniej względem  instytu­
tów publicznego oświecenia w Niem czech.

Z  Toulonn piszą pod dniem 16. inaja, iż książę 
Joinville  wsiadł na fregate Artemise i że wie-

1  ■ o  o
czorem  dnia tego przestaną nwazac g o  jako syna

królewskiego i obchodzić się z nim będą jako z ka­
detem morskim drugiej klassy.

Podług wiadompści z  departamentów zachod­
nich został tamże jeden z najodważniejszych do- 
wódzców Sznaoów, nazwiskiem Berenger, który 
się dawr iej w wojsko odznaczył, w Moutiers pod 
Langouerche uwięziony i do W itre przyprowa­
dzony; był on już raz w lutym uw ięzion y, ale 
go przemocą Sznanie uwolnili. Pom iędzy temi 

nparni rozsiano wieść , że marszałek Bourmont 
ma przybyć do W andei i stanąć na ich czele. 
Dw óch kantonistów stawiło się dobrowolnie w 
Bonrbon W endee, trzeci został uwięziony. J e ­
nerał D um oustier, który w Angers chorował, 
przyszedł do zdrowia.

P a ń s tw o  P a p ie z k ie .

W  dniu 9. maja deputacyja miasta i prow incyi 
B o lo n ii, złożona z panów Conte Lodeyico 1 So- 
lani, margrabi i Conthor de Giacomo Zambecari 
i kawalera Abad de Ginsepe Mezżofanti profesora 
i  bibljotekarza biblijoteki bolońskiej, miaia za-i 
szczyt na posłuchaniu u jego świątobliwości być 
przypuszczoną, aby pnemn wynurzyła radość swo­
jego  miasta i całej prowincyi z  wyniesienia go  
na stolice świętą i złożyła hołdy winnej u legło­
ści. O jciec św. przyjął deputacyja bardzo łaska- 
.w ie. A ponieważ usiłowanie jego i wszystkie sta­
rania zmierzają do pomnożenia dobra jego pod­
danych, przeto z ojcowską troskliwością dopyty­
w ał się o potrzebach rzeczonego miasta i pro­
wincyi , których pomyślność pomnożyć i  zape­
wnić , jest jeg .Serca staraniem."

Z je d n o c z d n e  N -d e r la n d y .

Rejent belgijski yv rozkazie dziennym do woj­
ska w prowincyi antwerpijskiej stojącego, zaleć, 
mu aż do rozpoczęcia kroków nieprzyjacielskich 
szanować traktaty i  najściślejszą karność zacho­
wywać.

List angielskiego komisarza lorda Ponsonby, 
do ministra belgijskiego spraw wewnętrznych, 
pana Lebau, dato wany z Lonoynu 17. maja, udzie­
lony był kilku członkom kongresu. List ten do­
nosi o powrocie lorda do Brnxelli w dniu 21. 
maja; w liście tym wyraża n a d zie ję , iż naród, 
belgijski i kongres będą umieli sw ojęjjow ściągnąć 
niecierpliw ość, aby małe zawady nie zam ienili 
w przeszkody trudne do pokonania.

Gazety bruxelskie z  dnia 19. maja zawierają 
pod napisem: »W ażne wiadomością co następuje: 
W czoraj o godzinie Atej przybył angielski go­
niec do sekretarza lorda Ponsonby pana Abercrom- 
bie. Depesza ta donosi o przybyciu lorda do 
Londynu w sobotę o godzinie 5. z  południa. —  
N a dzień 17. naznaczona była rada gabinetowa



na jego Jadanie. Tymczasem poseł angielski po­
słał rozkaz panu Abercrom bie, aby nastawał u na­
szego rządu na t o , izby przeciwko Holendrom 
nie rozpoczynano kroków nieprzyjacielskich. Pan 
Abercrom bie udzieliw szy naszemu ministeryjum 
swojej instrukcyi ,' wysłał niezw łocznie do Hagi 
wspomnionego g o ń ca , który ma także depesze 
dla Holandyi. P rzy  odjeździe ow ego gońca z Lon­
dynu mówiono w  urzędzie spraw zagranicznych, 
Je książę Leopold ofiarowaną sobie koronę b el­
gijską p rzy jm ie, jeżeli pięć w ielkich mocarstw 
zaręczą mu onej posiadanie.

Z  Luxemburga dnia 18. maja : W  bruxelskiem 
piśmie zw anem : E m ancipation, czytam y: Książę 
sasko wejmarski o g ło s ił,  iż  stosownie do prze­
pisów zw iązku niem ieckiego, gminy leżące w ob­
wodzie 4ch mil od twierdzy Luxem burga, każe 
wojskiem osadzić. W ie lu  z gmin przestraszonych 
tą pogróżką , chcąc ujść onej wykonania , udało się 
do Luxemburga, ofiarując swoje uległość. M iesz­
kańcy powolni na wezwanie , składają posiadaną 
p rze z  siebie b ro ń , p rzez co dają wyraźne do­
wody , że stracili odwagę.

W" dniu 16. czerw ca, podług tntejszego dzien­
nika , wnijdzie tu i 5oo ludzi wojska związku, 
i  stać tu będą na leżach.

Szwajcaryja.

Powszechna gazeta szwajcarska z dnia 19. maja 
donosi z Berny co następuje: Okólnik kantonu
rządzącego oznajmia stanom, iż  Francyja uwalnia 
się od 5. art. traktatu względem  sąsiednich sto­
sunków, dotyczącego się wydawania zbrodniarzy; 
drugi prostuje doniesienie pan a St. Aignan , że 
wychodzący do A m eryki, a chcący we Francyi 
wsiąść na okręt, powinni mieć paszporty i p ie­
niądze. T rzeci udziela raportu szwajcarskiego 
sprawującego interesa w Paryżu , podług którego 
wszyscy nieunaroddwieni Szwajcarowie powinni 
przed zezwoleniem  na ślub wywieść się doino- 
wemi. świadectwami , aby nie m ieli przeszkody. 
Czwarty nakoniec ogłasza uwiadomienie teraźniej­
szego francuzkiego posła, pana W a lm y, iż po­
selstwo nie będzie wydawało paszportów dla ro­
botników i służących, do Francyi odąć się chcą­
cych , jeżli ci tamże wprzód nie będą m ieli 
miejsca. .

Szwecyja i Norwegija.

Z  prow incyi B leckinge donoszą : iż rząd wyzna­
czy ł 10000 tal. ban. na wsparcie onejże zbożem, 
z e  atoli w  Karlshamen znajdujące się na skła­
dach zboże , nie jest jeszcze za umiarhowanem

cłem  wpuszczane. W  w ielu  miejscach ścinaja 
buki, obdzierają je z  kory i takowej na chleb 
używają; cena żyta jest niezm iernie na licytacy- 
jach w ysoka, ale nawet za największą cenę nie 
masz n igdzie zapasów. Z  Sclionen donoszą , iS 
tamże z powodu drogości zboża tak wielka jest 
nędza między ubogą klassą , iż  w  Malmoehens 
Sehne widać w ielkie kupy żebraków ó chleb 
proszących. Godna atoli u w a gi, iż  właśnie 
Schonen było m iejscem , z  którego tej w io­
sny przesłano proźby o zakazanie przyw ozu 
zboża.

Hiszpanija.

—  Z  M adrytu d. 1. m aja. —
Ku utrzymaniu publicznej spokojności i porzą­

dku wKadyxie za lecił rząd między inneini , iż 
nikt w przyszłości do pomienionego portu nie 
w yląd u je, jeżli wprzód nie okaże formalnej rę­
kojmi ze strony tamże osiadłej i majętnej osoby, 
któraby za niego i jego  polityczne postępowa­
nie zaręczyła. W  tern mieście, podług ostatniej 
wiadomości, wszystko było spohojnem , lecz , w  
skutek nieszczęśliwych zdarzeń w d. 3. i 4- marca 
przedsięw zięto tamże środki ostrożności, do któ­
rych należy także w części wykonany rozkaz w y­
gnania osiadłych tamże od r. 1820 osób ; interesa 
handlowe są zatamowane, a jeżli dłużej ten stan 
rzeczy  p otrw a, trudno będzie miastu tem u, a 
może niepodobną rzeczą płacić rządowi przy 

! utworzeniu wolnego portu ofiarowaną daninę.
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Grecyja.

Knryjer smyrneński, którego najnowszy numer 
dochodzi do dnia i7 g o  kwietnia , zawiera list 
zS y ra  z dnia 4- kw ietn ia, podług którego pre­
zydent hr. Capodistrias, udał się na fregacie ros- 
syjskiej do zatoki Hydry i tamecznych prymatów 
w ezw ał, aby przybyli do niego na pokład. C i 
nie chcieli tego uczyn ić; wszelako miano ro z­
począć układy, dla dowiedzenia s ię , jakie ucią­
żliw ości zniew olić m ogły Hydryjotów do zło że­
nia z  urzędu gubernatora. Prezydent zabawiwszy 
krótko w za to c e , popłynął znown do Nauplii. 
Sprawy Majny , mówi ten list w końcu , jeszcze 
zawsze w tym samym są stanie. Jeden ze  stryjów 
Piotra Beja opanował dw ie szalupy kanonijershie 
rządow e, w odw ecie za uw ięzienie swojego 
krewnego. W szystkie okręty Hydry i Spezyi, 
znajdujące się w tutejszym p o rc ie , które miały 
popłynąć do Konstantynopola , a z tamtąd udać 
się na m orze czarne, zaniechały tego planu i po­
wracają do domu.
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